
O życiu codziennym 

Jestem nomadą dnia powszedniego 

w ciągłej wędrówce miedzy zdarzeniami 

przyspieszenie tempa, zwolnienie, przeskok 

życie krzątacze 

Lawiruję między brudnymi podłogami 

pajęczynami w kątach a wyższymi bytami 

Zanurzona w tle codzienności 

o stałej temperaturze bezpiecznej dla ciała 

usypiającej ducha 

Czekam na rzeczy ostateczne 

albo chociaż niepowtarzalne 

A krew wciąż wibruje pod skórą 

między znużonym palcem i szyją 

A oddech wciąż opuszcza płuca 

by prześledzić raz jeszcze ścieżki historii 

 

- Weronika Pasek 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 


